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Dyrektor magistratu.
Mianując dyrektora magistratu, rada m iej

ska właściwie dopiero rozpoczęła reorganizację 
swojej administracji. Stworzenie bowiem tej po 
sady, może mieć jedynie na celu nadanie magi
stratowi większej sprężystości, uwolnienie go od 
balastu biurokratycznego, i ścisłą a fachową kon
trolę personalu. To też działalność pierwszego 
dyrektora zadecyduje o tem, czy pomysł tej go
dności by ł szczęśliwym i praktycznym.

Zamianowano jednego z młodszych radców 
magistratu, a chcemy wierzyć, że przy tej nomi
nacji nie wchodziły w grę względy osobiste, lecz 
jedynie przeświadczenie, że p. Grodyński posiada 
właśnie wszystkie potrzebne kwalifikacje i od
znacza się wyjątkowem i zdolnościami. W iemy, 
że o posadę dyrektora ubiegało się także kilku 
wyższych urzędników administracji państwowej, 
—  a kandydatami z urzędu, byli także wszyscy 
radcy magistratu. Ważne prawdopodobnie 
względy skłoniły p. prezydenta, że siłą swej po
wagi przechylił szalę na stronę p. Grodyńskiego.

W ybór nie był jednomyślnym. I do tej spra
wy wmieszała się polityka, a opozycja zwartym 
szeregiem głosowała na innego radcę magistra
tu. Żałować należy, że nie przyszło do porozu
mienia pomiędzy obn stronnictwami, bo to by 
znacznie wzmocniło stanowisko nowego dyrek
tora, i ulaW Bo by mu jego  zadanie. Obecnie za
stał on. wbrew zapowne własnej woli, —  u- 
rzędnik (b partyi i musi ponosić skutki takiej 
sytuacji.

Większość szła solidarnie, co było tem bar
dziej uderzającem, że zajścia z ostatnich dni, 
wskazywały na znaczne rozluźnienie koła ra
dzieckiego, które skupia członków rady należąr 
cych do większości. Sprawa niektórych miano- 
wań, wywołała na przedostatniem tajnem posie
dzeniu, silne starcie pomiędzy prezydentem a pe 
wną grupą jego przyjaciół politycznych, —  za
kończone przyjęciem wniosku wręcz niezgodne
go  z życzeniem prezydenta...

Przyszłość okaże, czy nowy naczelnik magi 
stratu odpowie położonemu weń zaufaniu. Szcze
rze pragniemy, aby tak było. Magistrat potrzebu
je koniecznie odświeżenia i jeżeli się można tak 
wyrazić zmodernizowania, —  a także lepszego 
zespolenia z radą miejską, zwłaszcza z je j pre- 
zydjnm. W  tym właśnie kierunku, dyrektor 
może stać się czynnikiem wielce pożytecznym i 
regulatorem wzajemnych stosunków; rady, jako 
ciała prawodawczego i magistratu, jako egze
kutywy.

KRONIKA.
KUPUJCIE TYLKO U CHRZEŚCIAN!

Kraków 3 lutego.
Zapiski osobiste. Namiestnik Andrzej hr. 

Potocki przejechał wczoraj wieczorem przez Kra
ków do Wiednia.

Dyrektor policji dr. Michał Flatau powrócił 
dziś rano ze Lwowa.

W  kościele św. Barbary odbył się wczoraj u- 
roczysty akt złożenia ostatnich ślubów zakon

Kraków, sobota dnia 3 lutego 1906 roku.

nych O. Jarosława Rejowicza. Uroczystość odbyła 
się przed wielkim ołtarzem wobec socjusza pro
wincjała O. Antoniego Stopy i 0. Stefana Bratko
wskiego. Wotywę odprawił superior O. Stauisław 
Mieloch. Ks. Rejowicz po odczytaniu aktu ślubów 
przyjął Komunię świętą. —  W  czasie Wotywy, 
chór szkoły przemysłowej z tow. orkiestry 13 pp. 
śpiewał ostatnie kolędy. —  Po odbytym akcie mło 
dy kapłan przyjmował życzenia od członków So- 
dalicji Marjańskiej, a w szczególności od młodzie
ży rękodzielniczej, której jest przewodnikiem du
chownym.

W  Czytelni im. Kilińskiego odbędzie się w 
poniedziałek dnia 5 bm. o godzinie 8 wieczorem 
odczyt p. Ostromęckiego o „Rozwoju przemysfk w 
Królestwie". Wstęp na odczyt dla wszystkich bez
płatny.

Zebranie stróżów kandenicznych zwołane 
przez katol. Stow. Siróżów odbyło się wczoraj po
południu w katol. Domu robotniczym. Zebrała się 
stróżów spora liczba, gdyż omawiać miano trzy 
sprawy, bardzo ważne dla nich, mianowicie spra
wę wywozu popiołu, sprawę mieszkań i sprawę 
kluczów od bram Zebranie zagaił krótkiem prze
mówieniem kurator stowarzyszenia ks. M ytkowicz 
oddając przewodnictwo w zastępstwie chorego 
prezesa stowarzyszenia delegatowi Związku kat. 
Stow. p. Zgórniakowi. Sprawę przedstawił p. Ho- 
rowicz wykazując w swem przemówieniu trakto
wanie spraw i potrzeb stróżów tak przez właści
cieli jak i przez władze Jako konkluzję swych wy
wodów przedstawił trzy rezolucje; l )  Stróże ka- 
mieniczni domagają się, aby wywóz śmieci i po
piołu objął bezwarunkowo magistrat i to w cza
sie jak najkrótszym, ab^-- skasowano również 
wszystkie doły na popiół po podwórzach, ponie
waż one są jedynie rozsadnikami chorób. 2) W y
brana z łona stróżów komisja ma zbadać m ieś/la
nia stróżów i w najkrótszym czasie wnieść odpo
wiedni meniorjał do Rady miejskiej, a ewentual
nie dotrzeć z tą sprawą do Wiednia. 3) Domagać 
się, aby w razie jeśli właściciel domu pozwala na 
posiadanie klucza od bram pojedynczym lokato
rom, stróż był zwolniony z odpowiedzialności za 
bezpieczeństwo kamienicy w nocy.

Nad tymi trzema punktami wywiązała się 
obszerna dyskusja, —  wśród której mówcy 
z pomiędzy stróżów zwracali uwagę i kładli na
cisk silny na to, że stróże już wogóle stracili zau.- 
fanie do Rady miejskiej, ponieważ sprawa ta już 
od r. 1900 jest przedmiotem obrad, a ani na krok 
się nie posunęła. Ogólnie domagano się jak naj
prędszego załatwienia postulatów', ponieważ one 
stanowią wprost o zdrowiu i życiu kilku tysięcy 
ludzi, którzy dzisiaj dzięki bezradności i opiesza
łości Rady miejskiej cierpią i to bardzo ciężko. 
Przedstawione rezolucje jednogłośnie przyjęto i 
wybrano komitet z 3 członków, który sprawą ma 
się zająć i w najbliższym czasie zdać z swej czyn
ności sprawozdanie na drugiem takiem zebraniu.

Porządek rozpraw karnych I. kadencji sądu 
przysięgłych 1906 obejmuje następujące sprawy: 
dnia 5 bm. Kaczanowski Kazimierz występek z § 
487, 488; dnia 6 bm. Józef Budyń zbrodnia z § 
127 kk; dnia 7 bm. Jan Siemień, zbr. zabójstwa; 
dnia 8 bm. Kazimierz Grzywacz i spóln. zbr. z § 
125 uk.; dnia 9 bm. Wojciech Gruszecki i spóln. 
zbr. oszustwa; dnia 10 bm. Jakób Mazur, zbr. pod 
palenia i gwałtu publicznego; dnia 12 bm. Franci
szek Kaemarczyk; oszustwo; dnia 13 bm. W oj
ciech Badowski, zbrod. zgwałcenia i zhańbienia; 
dnia 14 W ojciech Traciak zbrod. kradzieży, i Jan 
Biel, kradzież; dnia 15 bm. Roman Głowacki 
zbrod. z § 8, 125 kk; dnia 16 bm. Stanisław Szew
czyk kradzież i Stefan Adamkiewicz zbrod. ra
bunku; dnia 17 bm. Mikołaj Halikowski występek 
z § 487 i 488 uk.; dnia 19 bm. Jan Dziedzic kra
dzież; dnia 20 bm. Stanisław W ójcik zabójstwo 
i Jan Talarek kradzież; dnia 21 bm. Firlit Franci
szek, zbrodnia rabunku.

Rok XIV.

W ypadek na ślizgawce. Panna Jakubowska, 
córka kupca, ślizgając się wczoraj pod wieczór 
na stawie w parku krakowskim, została silnie po
trąconą przez gimnazistę biegnącego z przeciwnej 
strony, tak, że upadając, uległa złamaniu prawej 
nogi. —  Po odwiezieniu do domu opatrzył ją dr. 
Ghlumsky.

Organa władzy targowej Magistratu krako
wskiego skonfiskowały w ciągu roku ubiegłego 
następujące artykuły spożywcze, częścią jako 
szkodliwe zdrowiu, a częścią z powodu czasu o- 
chrony: mięsa wołowego skonfiskowano 25 kfcr., 
wieprzowego 30 kg., wątrób bydlęcych 6 kg., —  z 
wędlin: kiszek krwawych 60 kg., salcesonów' 20 kg 
—  Masła 120 kg., częścią fałszowanego, częścią 
czystej margaryny. —  Raków 3 kopy; —  Ryb: 15 
sandaczy, drobnych ryb 10 kg.; —  Drobiu: 2 in
dyki, 6 gęsi i 5 kur. Z dziczyzny: 6 bażantów, 12 
kuropatw i 4 zające. —  Grzybów świeżych 8 k o
szów, suszonych, 10 wieńców. Owoców: 10 pak i 8 
koszyków' śliwek, 10 koszy jabłek, i 2 kosze gru
szek. —  Jaj 35 kóp; —  wreszcie mleka i śmietanki 
skonfiskowano 120 litrów.

Wiec ruski we Lwowie.
Lwów 3 lutego, (tel. pryw.) W czoraj przez 

cały dzień widać było na ulicach miasta liczne gru 
py ruskich włościan. —  Około godziny 10 przed 
południem ruszyły rzesze włościan niosąc tabli
ce z napisami na rzecz powszechnego prawa gło
sowania, oraz chorągwie o barwach rusińsko-na- 
rodowych, na Wysoki Zamek. Tu odbył się w połu 
dnie wiec, przy udziale około 10.000 włościan, pod 
gołem niebem. Wygłoszono szereg przemówień. 
W śród innych zabierali głos pos. dr. Oleśnicki, dr. 
Trylowski i Wittyk. —  Uchwralono rezolucję na 
rzecz bezpośredniego, równego, powszechnego 
prawa głosowania, poczem uczestnicy rozeszli się 
spokojnie. Równocześnie odbył się drugi wiec u- 
rządzony przez partję moskalofilską w Domu Na- 
rodnym, gdzie salę i podwórze wypełniły liczne za 
stępy włościan.

PRZESILENIE WĘGIERSKIE.
Hr. Andrassy w Wiedniu.

Budapeszt 3 lutego. W ęg. b. koresp. donosi 
z W iednia: Hr. Juljusz Andrassy, który wczoraj 
przybył do W iednia w towarzystwie posła hr. 
Jana Hadwiga, został wczoraj przyjęty przez 
cesarza o gedz. 10 rano na specjalnej andjencji. 
Audjencja trwała dwie godziny. —  O godzinie 
12 w południe powrócił hr. Andrassy do hotelu, 
gdzie oświadczył dziennikarzom, że na audjen.- 
eji tej przedstawił cesarzowi odpowiedź kieru
jącego komitetu koalicji na propozycye cesa
rza. Cesarz przyjął łaskawie odpowiedź do wia
domości i zastrzegł sobie odpowiedź na nią. 
Równocześnie prosił cesarz lir. Andrassego, aby 
aż do dalszej dyspozycji pozostał w Wiedniu.

Sytuacja.
Wiedeń 3 lutego. (Tel. W ł.) Sytuacja poli

tyczna na W ęgrzech polepszyła się —  tak przy
najmniej można wnioskować ze słów hr. An- 
drassego, które wypowiedział do dziennikarzy. 
W prawdzie wczoraj jeszcze nastrój pesymistycz 
ny szerzył artykuł Kossutha, ale artykuł ten po
jaw ił się przed posłuchaniem hr. Andrassego, 
nie ma zatem po andjencji aktualnego znaczenia.

Kossuth o położeniu.
Budapeszt 3 lutego. Węg. b. kor. donosi: 

Kossuth w „M agyar Orsag“  w artykule p. t. 
„Nasze położenie" pisze; W  chwili gdy to piszę, 
nie wiem i nie mogę jeszcze wiedzieć, jaki bę
dzie rezultat audjencji hr. Andrassego u króla. 
K ról zdaje się być bardzo skłonnym do zawar
cia pokoju. Jednomyślna uchwała komitetu wy
konawczego koalieji poszła możliwie daleko. —



Mimo tego, mało mam nadziej i w możliwość roz
wiązywania przesilenia, gdyż obok dobrej woli 
monarchy istnieje silna i zręczna intryga.

Bar. Fejervaiy.
Budapeszt 3 lutego. W ęg. b. koresp. donosi 

z W iednia: W czoraj przybył do W iednia prezy
dent ministrów br. Fejervary z ministrem rol
nictwa i ministrem handlu. Ministrowie udali 
się popołudniu na konferencyę do ministerstwa 
spraw zagranicznych. Br. Fejervary będzie dzi
siaj przez cesarza przyjęty na audjencji.

Traktaty handlowe.
Wiedeń 3 lutego. W  ministerstwie spraw 

zagranicznych odbyła się wczoraj pod przewo
dnictwem hr. Gołuchowskiego wspólna konfe
rencja ministeryalna, w sprawie traktatów han
dlowych. W  konferencji tej wzięli udział: br. 
Gautsch, minister spraw wewnętrznych, rolnic
twa, skarbu i kierownik ministerstwa handlu. 
Ze strony węgierskiej wzięli w konferencji u- 
dział ■ br. Fejervary, minister handlu Voeroes, 
minister rolnictwa Feilitsch i sekretarz stanu 
węg. ministerstwa skarbu Popovic. —  Omawiar 
no sprawy stojące w związku z traktatami han
dlowymi.

wniły go o lojalności mieszkańców. Można się 
spodziewać, że w okolicy tej nastąpi zupełne u- 
spokojenie. - Podobne doniesienia nadeszły z 
Georgewska.

Z prowincji nadbałtyckich.
Petersburg 3 lutego. (Tel W ł.) Z R ygi do

noszą, iż chłopi w Inflantach i K arlandji wnie
śli skargę na gubernatora Sołogubowa o nisz
czenie i palenie ich osad. Sołogubow ma być z 
tego powodu odwołany i zastąpiony przez Or
łowa.

Ryga 3 lutego. (Tel. W ł.) Policja  wpadła 
na trop zorganizowanego spisku przeciw wielu 
wyższym przedstawicielom władzy wojskowej 
i cywilnej. Rewolucjoniści przygotowali już 
plan całego szeregu zamachów, lecz dokonane 
niespodzianie areszty udaremniły jego wykona
nie.

Z Władywostoku.
Petersburg 3 lutego. (P. a. t.) W edług te

legramu jenerała Liniewicza do hr. W ittego, 
doniósł Liniewiczowi jenerał Artamonow z W ła
dywostoku, że tamże nastąpiło znaczne uspoko
jenie. W szyscy uczestnicy ostatnich niepokojów 
objaw iają obecnie skruchę i wyrażają wierność 
dla cara. —  Śledztwo prowadzonem jest dalej.

Wyciąg z rozkładu jazdy.
Odjazd, z Kraków a i z Podgórza:

(.30 rano pociąg osobowy Nr. 31 z Krakowa 
(.47 rano pociąg osobowy Nr. 1032 z Podgórza Plaszowa. 
(.33 rano pociąg osobowy Nr. 1032 z Podgórza przyst. 
do Oświęcimia przez Podgórze. Płaszów. Skawina; po
łączenia: w Spytkowicach do Wadowic, P lwernh 1 Sier
szy Wodnej, w Oświęcimia do Wiednia i Wrocławia.
6.43 rano pociąg pospieszny Nr. 3 z Krakowa
6.50 rano pociąg pospieszny Nr. 3 z Podgórza-PIaszowi 
do Podwoloczysk 1 do Ickan połączenia: w Tarnowie do 
Stróż stąd do Jasła, Nowego Sacza, Orłowa. Koszyc i 
Budapesztu, (przyjazd 9.55 wieczór) w Rrzeszowie do 
lesła a stad do Nowego Zagórza, Ctyrowa.
8.10 rano pociąg osobowy Nr. 15 z Krakowa
8.22 rano pociąg osobowy Nr. 15 z Podgórza-PIaszowa 
do Lwowa; połączenia: W Dębicy do Tarnobrzega, N.id- 
brzezia i przea Rozwadów w kierunku Przeworska: 
w Pizeworsku do Tarnobrzega.
8.30 rano pociąg mieszany Nr. 411 z Krakowa
8.46 rano pociąg mieszany Nr. 411 z Podgórza-Płaszowa 
do Wieliczki:
8.40 rano pociąg osobowy Nr. 6211 z Krakowa 
to  Kocmyrzowa i do Mogiły
9.02 przed poi. pociąg osobowy Nr. 41 z Krakowa
9.17 przed poł. poc. osob. Nr. 1012 z Podgórza-Pauzowa
9.24 przed poi. poc. osob. Nr. 1012 z Podgórza przyst 
■a Hnlę transwemaln* przez Podgórze Płaszów, Skawi
nę, Suchę: w Kalwaryi do Wadowic i Bielska; w Ss- 
chej do Żywca i Dward >a a, w Chobówce do Zakopa
nego, w Nowym Sączu do Orłowa, Koszyc i Budapesztu, 
od 16. IX do 30. IV. 1906 z Krakowi do Zakopanego wóz 
wprost przechodzący pierwszej i drugiej ''lasy.
11.00 przed poi. poc. osob. Nr. 13 z Krakowa
11.12 przed poi. pot, osob. Nr. 13 z Podgórza-PIaszowa 
do Podwloczysk i do Ickan; połączenia w Tarnowie do 
Stróż, stąd do Jasła, do Nowego Sącza, Orłowa, Koszyc 
1 Budapesztu w Rzeszowie do Jasła a stąd do Nowego 
Zagórza, Chyrowa, Stryja.
1.15 po poi. poc. osob. Nr. 33 z Krakowa
1.30 po poi. poc. osob. Nr. 1034 z Podgórza-Płaszowa
1.38 po poł. poc. osob. Nr. 1034 z Podgórza przystanku 
do Suchy i Oświęcimia przez Podgórze, Płaszów. Ska
winę; połączenia w Kalwaryi do Wadowic i Bielska, 
w Oświęcimiu do Wiednia i Wrocławia.
1.30 po poi. poc. miesz. Nr. 461 z Krakowa
1.47 po poł. poc. miesz. Nr. 461 z Podgórza Plaszowa 
Co Wieliczki:
I.45 po poi. poc. osob. Nr. 6213 z Krakowa 
do Mogiły i Kocmyrzowa
i  49 po poi. poc. posp. Nr. 5 z Krakowa 
do Lv’owa: połączenia w Tarnowie do Stróż, stąd do 
Jasła i do Nowego Sącza, w Rrzeszowie do Jasła stad 
do Nowego Zagórza. Chyrowa. Stryja.
3.15 po poi. poc. osob. Nr. 25 z Krakowa
3.25 poc. osob. Nr. 2b z Podgórza Plaszowa 
do Słotwlny
6.15 wiecz. poc. osob. Nr. 19 z Krakowa
6.25 wiecz poc. osob. Nr. 19 z Podgórza Plaszowa 
do Stróż, połączenia w Stróżach do Nowe jo  Sącza
7.40 wiecz. poc. nresz, Nr. 463 z Krakowa
7.51 wiecz. poc. mięsz. Nr. 463 z Podgórza-Płaszowa 
do Wieliczki
8.00 wiecz poc. osob. Nr. 45 z Krakowa
3.13 wiecz. poc. osob. Nr. 1016 z Podgórza-Płaszowa
8.20 wiecz. poc. osob. Nr. 1016 z Podgórza przystanki 
aa linie transwersalna; przez Podgrze-Płaszów. Skawinę, 
5uchę. połączenia w Skawinie do Oświęcimia a stamtąd 
Jo Wiednia, w Kalwaryi do Wadowic, w Nowym Sączu 
do Orłowa, Koszyc i Budapesztu, w Zagórzanach 
do Oorlic.
8.05 wiecz. poc. osob. Nr. 6215 z Krakowa 
do Kocmyrzowa '
8.38 wiecz. poc. posp. Nr. 1 z Krakowa
do Ickan Bukaresztu, Konstancyi a stad w czwartki i aie- 
dzielę okrętem do Konstantynopola.
9.00 wiecz. poc. osob. Nr. 17 z Krakowa
9.10 wiecz. poc. osob. Nr. 17 z Podgórza-Płaszowa. 
do Podwoloczysk I Ickan
10.55 wiecz. poc. osob. Nr 11 z Krakowa
II.05 w nocy poc. usob. Nr. 11 z Podgórza Plaszowa
do Podwoloczysk i do Ickan, połączenia, w Bierzanowie 
do Wieliczki, w Tarnowie do Stróż, stad do Jasła do 
Nowego Sącza, Orlo,"a, Koszyc, i Budapesztu; w Dębicy 
do Tarnobrzega, Nadbrzezia przez Rozwadów w kierun
ku ku Przeworsku: w Rzeszowie do Jasła, a stad do 
Nowego Zagórza, Chyrowa i w Przeworsku do Tar
nobrzega.
11.50 w nocy pociąg osob Nr. 47 z Krakowa
12.02 w nocy poc. osob. Nr. 1022 z Podgórza-PIaszo\v« 
12.08 poc. osob. Nr. 1022 z Podgórza przystanku
do Nowego Sącza przez Podgórze-PIaszów, Skawinę 
Suche, połączenia w Skawinie do Dworów, w Suche) do 
Żywca i z Wardonia; w Chabówce do Zakopanego, w 
Nowym Sączu do Orłowa, Ruszyć i Budapesztu. Z Kra
kowa do Zakopanego kursują wozy wprost przechodzące.

Przyjazd doKrakowa i do Podgórza

4.20 rano poc. osob. Nr. 12 do Podgórza Plaszowa.
4.42 rano poc. osob. Nr 12 do Krakowa 
z Podwoloczysk i Ickan; połączen>a w Rzeszowie od Ja
sia, w Tai nowie od Jasła i od Orłowa;

5.45 rano poc. osob. Nr. 1017 do Podgorza przystankn
5.52 rano poc. osob. Nr. 48 do Podgorza-Plaszowa 
6.07 ran. poc. osob. Nr. 48 do Krakowa 
z ilnli transwersalnej przez Suchę, Skawinę, Podgórze, 
Płaszów

C 41 ran. poc. posp. Nr. 2 do Podgorza-PIaszi ‘wa
6.50 ran. poc. posp. Nr. 2 do Krakowa 
z Ickan: połączenia w środy i niedziele przez Konstancyę 
z Konstantynopola (okrętem ćo Konstancyi) codzieó od 
Bukaresztu

Koifiikt austro-serbski.
Belgrad 3 lutego. W  odpowiedzi na interpe

lację przedstawił w sknpsztynie prezydent mini 
strów Stojanowic genezę zatargn cłowego z Au- 
stryą. W  dyskusyi nad przedstawieniem mini
stra zabierało głos wielu posłów. Pos. Izakowic 
(młodoradykał) wniósł porządek dzienny z zau
faniem dla rządn.

Bukareszt 3 lutego. (Rumuńska aj. tel.)) Ru
muński poseł w Belgradzie otrzymał polecenie 
przesłania prasie serbskiej formalnego zaprzecze
nia twierdzeniu dzienników wiedeńskich, jakoby 
król Karol w ostry sposób miał się wyrazić o serb- 
sko-bułgarskiej unji celnej.

Stanowiska Czarnogóry.
Cetynia 3 lutego. Meeting obywatelski przy

jął rezolucję wyrażającą sympatję dla braci w 
Serbji, oraz gotowość poparcia ich akcji w celu o- 
siągnięcia handlowo-politycznej niezawisłości sło 
wiaństwa na Bałkanach. —  Nowy dziennik urzę
dowy „Ustawnost" zaleca Serbji zachowanie do
brych stosunków z sąsiednią monarchją i zape- 
w nia o solidarności Czarnogóreów.

Z  R O S J I .
Deputacjn chłopska a cara.

Petersburg 3 lutego. (P. a. t.) Car M kołaj 
przyjął deputację chłopów z gubernji Kurskiej 
i wygłosił do niej mowę, w której podniósł, że 
Duma będzie zwołaną i naradzać się będzie nad 
potrzebami stann chłopskiego. —  Chłopi mogą 
być przekonani, że ich sprawa będzie bardzo do
brze załatwioną, a car sam udzieli im swej p o 
mocy, jednakże musi podnieść, że prawo włas
ności mnsi pozostać nienaruszonem.

Z dziejów powst&nia moskiewskiego.
Londyn 3 lutego. (Tel. W ł.) Dzienniki tu

tejsze, zwłaszcza „D aily Tel.“  donoszą z Mo
skwy, że obecnie okazuje się iż, podczas powsta
nia oficerowie skazywali samowolnie na roz
strzelanie setki ludzi niewinnych, przeważnie 
kobiet i dzieci. Jakkolwiek rząd zaprzeczał te
mu, stwierdzono, że masowe wyroki wykonywa
no codziennie między 5 a 6 g. rano. Na rozstrze
lanie skazywano bez sądu tych mieszkańców, n 
których w domach znaleziono kawałek gazety 
liberalnej lub portret Hapona. Obecnie ogłasza* 
ją  w Moskwie szereg nazwisk oficerów, którzy 
rozstrzelali po 300 osób.

Rozstrzelanie Chrustalewa.
Londyn 3 lutego. (Tel. W ł.) „D aily M ail“ 

donosi z Petersburga na podstawie pism robo
tników, że kierownik robotników Chrustalew 
Nussar został zamknięty w twierdzy Petropawło- 
wskiej i rozstrzelany. Koła urzędowe nie potwier
dzają tej wiadomości, ale jej także nie zaprze
czają.

Transport bomb.
Petersburg 3 lutego. Na. jednej ze stacji ko

lej i MoskwarWindawa-Ribińsk, skonfiskowano 
w pociągu towarowym w dwóch wagonach wiel
ką liczbę bomb. —  W aguny te były nadane w 
Windawie.

Z Kaukazu.
Petersburg 3 lutego. (P. a. t.) W edług tele

gramu br. W oroncowa Daszkowa z d. 31 styczma 
doniósł mu jenerał Olacbimow z Kwirili, że 
przybyły do niego deputacje z 26 gmin i zape

Telegramy.
Panika w kościele.

Wiedeń 3 lutego. (Tel. W ł.) W czoraj popo 
łudniu w kościele przy Altlerchenfelderstrasse 
podczas nabożeństwa powstała wielka panika. W  
kościele było zgromadzonych około 2000 dzieci 
oraz osób starszych. Nagle podczas kazania 22 
letnia Karolina Meditz dostała ataku epilepty
cznego i upadła na ziemię. Powstało zamiesza^ 
nie, podczas którego ktoś krzyknął: „gore !“  W te 
dy wszyscy rzucili się do wyjść. Z 5-citi drzwi 
były  otwarte tylko 2, które prowadziły na piat 
form y o siedmiu schodach do poziomu licy. W  
drzwiach dzieci zaczęły się dusić i padać na zie 
mię, a cisnący się do kościoła tłum deptał po nich 
Zadeptano 10 letniego syna fryzjera Ludwika 
Schnstera, a 38 osób odniosło rany, w czem 21 
ciężkie, a 5 śmiertelne. Ofiarą padły przeważnie 
dzieci od 10— 14 lat.

Dymisja .gabinetu włoskiego.
Rzym 3 lutego. Na wczoraj szem posiedzeniu 

Izby doniósł Fortis o dymisji gabinetu, oraz, że 
król zastrzegł sobie decyzję co do je j przyjęcia 
i na razie powierzył gabinetowi sprawowanie 
czynności.

Inwentaryzacja kościoła.
Paryż 3 lutego. Stosownie do decyzji rządu 

inwentaryzacja była podczas dnia wczorajszego 
w dalszym ciągu prowadzoną w paryskich kości0 
łach.

Paryż 3 lutego. W czora j prowadzono w dal
szym ciągu inwentaryzację w kościołach. W  ko
ściele św. Piotra przyszło do zaburzeń podczas 
spisywania. W obec zebrania się wielkiego tłu
mu, kazał prefekt policji zamknąć okoliczne 
sklepy, a policja utrzymywała porządek komuni 
kacji. B. radny municypalny Odilon i radny 
municypalny Mereu zostali aresztowani. W  ko
ściele zebranych było 3000 osób, które zamknę
ły drzwi i urządziły przed drzwiami barykadę. 
Straż ogniowa dostała się na dach kościoła i wla
ła do wnętrza wiele wody. Tłumy zebrane przed 
kościołem w liczbie około 10.000 rozpędzała po
licja  białą bronią. Po obu stronach jest wielu 
rannych. Część ludu wyszła z kościoła zmoczona 
wodą i w poszarpanem odzieniu. W  kościele zo
stało około 1U0 ludzi, którzy się ugrupowali ko
ło proboszcza. Gdy przystąpiono do inwentary
zacji, proboszcz założył przeciw niej protest do 
protokółu. Następnie odbyła się już inwentary
zacja bez wypadku. Po inwentaryzacji odbyło 
się nabożeństwo, poczem zebrani opuścili ko
ściół. Wnętrze kościoła przedstawia straszny 
widok. W szystko jesl połamane.

Pogrzeb króla Chrystiana.
Kopenhaga 3 lutego. Dziennik „Danebrow" 

donosi, że pochowanie zwłok ki ola Chrystiana 
nastąpi prawdopodobnie 14 albo 15 bni. Słychać, 
że zwłoki będą przez kilka dni przedtem wysta
wione w kaplicy zamkowej.
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Drukarnia „Głosu Narodu" w Krakowi0 —  pod 
zarządem St. Tomaszewskiego.


